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Sierót sprawozdania

Cynicznc ośwladczcnia przedstawicieli barbarzyńskiej okupacji .nie­
mieckie j," którzy usiłują osłabić wymowę publikowanych na całym świę­
cie falćt ów są niesłychane. Seiss-Inąuart starał się wmówić przedsta­
wicielom prasy, że nie ma żadnych gwałtów niemieckich w Polsce. Po­
dobnie bezprzykładne w swoim cynizmie oświadczenie złożył Groisor,

Audycja radia watykańskiego, która odbiła się szerokim echem w ca­
łym swl ecie, zawiera wyraźne potępienie okrucieństw popełnianych  
przez okupantów na ziemiach polskich. Tekst podkreśla straszliwą 
odpowiedzialność najeźdźców. Powołanie się w audycji na Ojca Świę­
tego powiększa znaczenie tych oświadczeń. , .

Watykan wskazuje specjalnie na prześladowania religijne, nie 
mniej jednak bardzo mocno jest zaznaczona akcja wewnętrznej depor­
tacji ludności Polski i klęska głodu. Szczególnie podkreślona jest 
rola Niemiec jako bezwzględnego najeźdźcy.

Za mało jest protestów - stwierdza "Le Matin11 w łączności z przed- 
etawibnyml' Stolicy' Apostolskiej sprawozdaniami o sytuacji w Polsce. 

Socjaldemokraci niemieccy na emigracji we Francji chcą się odizolo­
wać od postępowania Niemców w Polsce i publikują apel do narodu nie­
mieckiego o zmianę swego stanowiska wobec Polski 1 Czech.

Niemcy nie czuja się. pewni w Polsce jak wynika z przemówienie gene­
rała Pet "żela w Poznaniu, który powiedział, że armia niemiecka stale 
wykazuje ludności,iż jest gotowa do wkroczenie.

“Porządek niemiecki" w Polsce, który Greiser nazwał europejskim,po­
lega, Jak sam przyznał, na przeprowadzaniu masowych procesów anty­
polskich. , .Frank żąda od ludności polskiej podporządkowania się Niemcom 
1 zapowiada "opiekę Niemiec". Jak ta "opieka" wygląda plsze ostat­
nio m.i, Ward Price w "Daily Mail".

Zesłaniu 1 miliona robotników polskich do Niemiec ma towarzyszyć 
wysłanie nowej masy Niemców do Polski.

Rząd włoski został poinformowany o okrucieństwach niemieckich w Pol­
sce. Ambasador Polski w Rzymie wręczył ministerstwu spraw "zagranicZ- 
nyćh obszerny udokumentowany memoriał w tej sprawie.

Agitacja sowiecka w Polsce wzrasta na skutek "wyborów" organizowa­
nych rdo Rady Nac zelne j Z. S. R. R.
Konferencja ententy bałkańskiej wykazała zupełną zgodność poglądów 
państw eńtenty. Premier Metaxas oświadczył, że państwa te nie ule­
gną żadnej presji a ich chęć współpracy z sąsiadami nic może być 
tłumaczono jako gotowość do ustępstw zasadniczych.

Echa mowy Hitlera w śwlccie nie zadowoliły prasy n.iGmiQpkic j, tym 
mocniej przeto podnosi ona żądania naprawienia rzekomych 'krzywd 
a więc grabieży nowych ziem.

Stalin uczy się od Hitlera 1 - jak plsze prasa włoska - zamierza 
w razie zwycięstwa przesiedlić Finów na Syberię,
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Dalsze kłamliwe 11 sprostowania" niemieckie

Centrala Informacji i Dokumentacji rządu polskiego ogłasza 
następujący komunikat:

Wobec faktu, że opinia publiczna nie tylko Francji i Anglii, 
ale również lioznych narodów neutralnych w bardzo ostrej formie 
potępia system terroru, stosowany przez Niemców wobec Polaków, 
szczególnie na ziemiach ich zachodnich, wcielonych wbrew pra­
wu międzynarodowemu do Rzeszy, - dzień po dniu czołowi jej 
przedstawiciele usiłują prawdzie zadać kłam, czemu służy radio 
niemieckie.

Jakich się Niemcy przy tym chwytają metod, tego przykładem 
mowa do przedstawicieli prasy niemieckiej p.S a 4 e-l n quart 
jednego z gubernatorów niemieckich, nżeby wykazać rzekomą ten­
dencyjność propagandy przećiwniemieckiej, "prostował1 on zarzu­
ty, których nikt w takiej postaci nie podnosił. 
Przeczył, że w gubernatorstwie warszaw­
ski m /"Restgebicie"/ nie popełniono żadnych masowych aktów 
gwałtu, choć wiedział dobrze, że w prasie zagranicznej stwier­
dzano systematyczne, dokonywanie na wielką skalę gwałtów 
w . aachodnich ziemiach a n e k t o w a- 
n y c h: w Poznańskim, na Pomorzu i na Śląsku. Zatajając całko­
wicie to, co się na tych ziemiach działo i dzieje w celu ich 
"totalnego" zgermanizowania w kilka miesięcy, p. Seiss-In^uart 
wojował argumentem, że "w generałgubernatorstwie warszawskim 
nie było egzekucyj, wywożenia do obozów koncentracyjnych, wy­
pędzania ludności itp."

Najpierw na mniej rozległą skalę zachodziły i zachodzą 
egzekucje i zsyłki do obozów koncentracyjnych i w "Restgebicie" 
/świeżo w ławrze pod Warszawą padło ofiarą rozbestwienia Gesta­
po 138 zupełnie niewinnych ludzi, między innymi dzieci, podob­
nie w Bochni pod Krakowem rozstrzelano świeżo 72 osoby/; ale 
na zachodzie Rolski Niemcy wymordowali wręcz kilkanaseie tysię­
cy patriotów polskich / w tym dwudziestu kilku księży,.wiele 
kobiet i dzieci/ i również tysiące / w tym kilkuset księży/ ze­
słali do obozów w głąb Rzeszy względnie wepchnęli do więzień 
i kazamatów miejscowych; około zaś pół miliona Poznańczykow, 
Pomorzan i Ślązaków wypędzili, rabując im całe mienie, na wschód, 
do "Restgebitu", na mróz, głód i nędzę, żeby przemocą zrobić 
miejsce dla importowanych kolonistów niemieckich. I to "dzieło" 
trwa dalej w tempie gwałtownym.

Tej zbrodniczej prawdy obłudne wybiegi p.Seiss-Inquarta nie 
zdołają zgoła zasłonić.

Jeżeli zaś inny leader niemiecki, p. G r e is e r, gau- 
leiter" w Poznaniu, o systemie, stosowanym przez -^erlin na zacho­
dzie Polski powiada w radio niemieckim, że jest on"inspirowany 
przez ducha'sprawiedliwości i porządku", jest to świadectwem, 
w jaką otchłań zwyrodniałego cynizmu popadła moralność nie­
miecka.
/C.I.D./

a
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Tekst audycji Radia Watykańskiego

Poniżej zamieszczamy tłumaczenie treści pierwszej audycji 
Radia Watykańskiego z dn.,22 stycznia b,r6» poświęconej męczeń­
skim losom Polski, Jak wiadomo audycja ta wywołała olbrzymie 
wrażenie w całym świecie cywilizowanym, budząc odrazę do bru­
talnych metod niemieckich.

Oto treść audycji'

Podczas gdy Nuncjusz Apostolski '*/ Polsce zajęty jest spra­
wą ulżenia losom tysięcy uchodźców, ks.prałat Alfred Pacini, 
radca tejże Nuncjatury był przyjęty w tym tygodniu na prywat­
nej audiencji u Ojca Sw. przed wyjazdem do Angers, obecnej 
siedziby. Rządu Polskiego., Nie jest już tajne, że Papież był 
boleśnie dotknięty ostatnio otrzymanymi w Watykanie raportami, 
które aż nazbyt wyraźnie donoszą o męczeńskich losach Jego 
drogiej Polski.- na której niewątpliwe zmartwychwstanie Papież 
nadal liczy'z wielką ufnością .

W mowie, wypowiedzianej w Castel Gandolfo 30 września do 
polskich pielgrzymów- przyprowadzonych p‘.zed wspólnego Ojca 
przez Ambasadora Polski przy Siedzibie Apostolskiej i przez 
J.Em.Kar 1/nała Prymasa Polski w miesiąc po rozpoczęciu woj­
ny, miliony Polaków amerykańskich słuchały wszędzie ze wzru­
szeniem tych słów Piusa XII: "Ramy nadzieję /pomimo, że są 
liczne powody do obawy, powody wynikające ze zbyt dobrze zna­
nych zamiarów nieprzyjaciół Boga/ -• że będziecie mogli speł­
niać wasze obowiązki religijne- zaświadczać wasze przywiąza­
nie do Sw.Eucharystii i składać hołd Królestwu Chrystusa, 
któremu wasze miasta i cały wasz kraj dał niedawno wspaniałe 
świadectwo,1 że prasa katolicka,- że instytucje charytatywne, 
że dzieła socjalne i nauc-.anię :■ eligii będzie się cieszyło 
wolnością, do jakiej ma prawo.11

Te skromne nadzieje Ojca Sw„ w stosunku do polskiego na­
rodu, który on tak kocha., zostały brut "nie zawiea. Lone, o 
czym mamy smutek ogłosić, a wątpliwości, które im towarzyszy­
ły, zostały szerokę usprawiedliwione Nowy rok wraz z odświe­
żającymi obietnicami pokoju, przynosi nam z ’warszawy i Krako­
wa, z Pomorza, Poznańskiego i Śląska codzienną opowieść o 
burzeniu, niszczeniu i hańbie przewyższających wszelkie opi­
sy. Wahaliśmy się im dać wiarę, ztmianie były stwierdzone 
przez niewątpliwe oświadczenia świaoków naucznvch o okropień- 
stwach i niewytłumaczalnych ekscesach, popełnianych nad bez­
bronnym i bezdomnym narodem? bardziej pokojowym i mniej wyma­
gającym, niż jakikolwiekbądź inny w Europie.

Wszystko to nie jest ograniczone do tej części kraju, któ­
ra jest pod okupacją sowiecką. Jeszcze bardziej gwałtowne i 
nieustanne są ataki na elementarne zasady sprawiedliwości 
w tej części Polski? która popadła pod jarzmo niemieckie.
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Katedra Gnieźnieńska ma być rozebrana

Nalbogatsze części Polski zachodniej zostały drogą gwałtu 
Wdarte Polakom i oddane Niemcom, podczas gdy prawi własci- 
niale sa ładowani w przepełnione pociągi i odwożeni do zmsz- 
01 a AV^inv Warszawy, którą Ojciec Sw. w zeszłym jeszcze 
tygodniu nazwał/'pustynią na miejscu, gdzie niedawno usmie- 
chała się zieleń.”

System wewnętrznej deportacji i zamykanie w ^reślonych 
został zorganizowany posrod jednej z najostrzej szyć 

aim^eurooeJskioh?°na zasadach i metodami, które mogą hyc naz- 
X?ylk’ brutalnymi. Srogi głód zagląda 70 proc, polskiej 
ludności w oczy, podczas gdy pokarm 1 opal są”y"°z°ng ° 

w dalszym ciągu się przejawia, wy»tępuje tez Przeciw re g 
cynicznie, niszcząc wszystkie siady kultu religijnego 3 
tego najbardziej pobożnego i bogobojnego wsrod narodow w 
Europie.

hi^i^^^r^^^e^ii^j 

dziś puste i zamknięte na 6 1/2 dni w tygodniu, oddzielając 
nieszczęśliwy naród od ołtarza i od nadziei

Powiększa to jeszcze bardziej 3traszliwą odpcwiedzialność 

jeden najcięższy cios =wa Skooha* Polską i modli się
o^pbkoj^uozciw^i^sprawiedliwy^przed Irtnem Opatrzności Bo­

żej."

"Gazeta Codzienna" donosi, że diemcy”'’%Z'zv“= zku^tym0 
ŹaSu” totefnie^'r/^S. ekspertów to Stolpe, fachowiec 

w dziedzinie budownictwa.
/PaT 1 II /
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Los uchodźców polskich na Węgrzech

Ward Prace przesłał i’Daily ^ail11 korespondencję z Buda- 
pesztu« w której opisuje warunki ucieczki z Polski i pobytu 
na Węgrzech 65 000 wygnańców polskich,, •uiemcy srożą się szcze­
gólnie nad inteligencją i warstwą posiadającą, Z opowiadań 
uchodźców wynika, że ^rerdcy zmierzają do uczynienia z Polski 
pustyni. Ogałaca się kraj z wszelkich środków żywnościowych 
i wysyła do Rzeszy, 1-ic się. nie robi, by lżyć niedoli setek 
tysięcy ludzi podczas najostrzejszej od lat 50 zimy,, "Wzdłuż 
każdej drogi spotyka się zamarznięte zwłoki mych rodaków" - 
oświadczył Ward Price’owi jeden uchodźców,

Dziennikarz angielski wspomina na zakończenie o działał-, 
ności filantropijnej na rzecz uchodźców polek;ci. w której 
przodują osoby z arystokracji węgierskiej. Środki niestety 
na ten cci wyczerpują sięe

Cala korespondencja nacechowana jest wielką sympatią i 
współczuciem dziennikarka angielskiego dla losu nieszczęśli­
wych zbiegów z Polski, 
/Daily Mail z 2 II s, i Paris-Doir.; Tntransigean'■, La Croix; 
Le Temps z 3 II / 
Prasa niemiecka o Polsce

.1,Zadania armii niemieckiej iv Wielkopolsko

Na zebraniu kierowników- partii hacj ona!--socj alis tyczne j 
w Poznaniu wygłosił referat dowódca wielkopolskiego okręgu 
wojskowego gen.Petzel, w którym oświadczył m. ios

"A ?. m i a jest dla Wielkopolski najsilniej oz j, 
podporą uspokojenia k r a j u- Jzeste mar­
sze i patrole w y k a ", u j ą także mieszkań-

bezpieczeństwo i są w pogotowiu. na wypadek alarmu i służby 
wartowniczej /'

c o m o d. 1 e g ł y c h w s i; ż e a r m i a j e s t
w k 2, ż d e j c h w i 1 i g r t o w a do. w k r o-
c z e n i a Wszystkie cddz lały biorą udz iał v/ ogólnej cłużbie

Gen,Petzel powiedział dalej, ze hitler zarządził., aby nie 
wciągano na razie do wojska Niemców w Wielkopolpce Rekruci 
przyjeżdżają z zachodu Bżeszy, Armia ożywia gospodarstwo przez 
zamówienia wojskowe i prywatne zakupy żełnier/y.

Armia porno-,a dalej rolnic tw , "Bez jej pomocy uprawa zi­
mowa nie byłaby przeprowadzona w uzyskanych zczmiarach,'1 
/tissener h-ationaLzertung z 1 /
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2,Greiger  mówi do prasy zagranicznej

Dnia 30 I 40 odbyła się w Krakowie sP®^^/£ank 
Teatrze Niejakim, na której przemwiał gubernator n^ 
Przemówienie było transmitowane na 4 rozgłośnie tzw.g p 
toratwa. Poza opisem znaczenia '’niemieckiej rewoiuuj 
powiedział:

Siła produkcyjna tego kraju musi ^“dyspo-
o ne podporządkuje się P^ujęca ludWoś^
zycji będzie przejęta pod opiekę Kzeszy. rrdcują
Polaki może w spokoju pracować. 
/Kssener Nationalzeitung z 31 I /

••Sesener Nationalzeitung" donosi, że z okazji P^ytu w 
Berlinie Greiger złożył 31 I 40 oświadczenie w spra 
budowy” Wielkopolski.

łe. śto&ss
see itp.

Zaprowadzenie "europejskich porządków" wyobraża sobie 
Greieer następująco:

HTn» 22 IX a wiec, kiedy władza była jeszcze w rękach 
armii zaprowadziliśmy normalne sądownictwo. Chociaż mogli­
byśmy* winnych sądzić doraźnie albo w sądach wojskowyc , o 
jednak przekazaliśmy wypadki "polskiego terroru sądom, kto 
re przeprowadziły ponad 1000 procesów.

Greiser dodaje, że procesy były przeprowadzane rzekomo^ 
bardzo starannie i chwali się, że n i e Y
żeni” zostali zwolnieni.

Stwierdza jednak dalej: "Nic dziwnego, że nie PO^P”"8^ 
liśmy z rękami w rękawiczkach, ale e n e r g i c 
bezwzględni e."

Na samym końcu pisze że w ^*yte
wszystkie siły, aby kraj odbudować i naprawie zaniedbania 
20-letniej polskiej gospodarki.

Tak Sie przedstawia według oświadczenia samego Greisera 
zaprowadzeni^" europejskich porządków" w Wielkopolscy 
/Hssener Nationalzeitung z 1 H /

3.Przemówienie Franka w rocznicę rewolucji 
nacjonal-socjalistycznej
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4.Polak skazany na śmierć w Berlinie

"Sąd" nadzwyczajny w Poznaniu skai’zal na 6'Śsli w Berlinie 
20-letniego Józefa Golymowskiego ze Śremu na karę śmierci za 
to, że rzekomo brał udział 2 IX 39 w maltretowaniu Niemców. 
/Frankfurter Zeitung z 31 I /

U w a g a: Dziennik nie pisze w jaki sposób Golymowski znalazł 
się w Berlinie- '

6,Otwarcie ruchu kolejowego na linii 
Kraków-Radom-^arszawa

"Vo'lkischer Beobachter'1 donosi, że po odbudowaniu mostu 
na Pilicy, otwarta zostania w najbliższych dniach bezpośrednia 
komunikacja kolejowa na linii Kraków-Warszawa przez Radom. 
/Vo'lkischer Beobachter z 28 I /

6» Niemieckie plotki o polskim złocie

"Essener Nationalzeitung" donosi, że jakoby w szwedzkiej 
/nie wymienionej z tytułu/ gazecie ukazała się wiadomość, że 
Anglia zabrała część polskiego złota, które zdeponowano w Kai­
rze. Anglia chce obecnie złoto to odstąpić Turcji "za jej przy­
jaźń."
/^ssener Nationalzeitung z 1 II /

7.Niemcy o bitności polskiego żołnierza

W jednym z reportaży żołnierzy niemieckich z wojny w Polsce 
ogłaszanych przez "Volkishh'er Beobachter" znajduje się takie 
zdanie z opisu bitwy przy W* ęgierskiej Gór-re:

"Na przełęczy nakrywa nas wróg pośrednim "obstrzałem z kara­
binów maszynowych tak celnym, że poraź pierwszy musimy zasto­
sować to czego nauczono.... „ spłaszczyć się jak znaczek pocz­
towy." .

W drugim miejscu mówi autor, jak Polacy utrzymując najzupeł 
niejszą ciszę, dopuścili szturmujące oddziały niemieckie na 
50 metrów i dopiero wtedy zaczęli strzelać-z karabinów maszyno­
wych.
/Vo'lkischer Beobachter z 26 I /
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Przed •wyborami” we wschodnich dzielnicach Polski

We wczorajszym sprawozdaniu przytoczyliśmy dekret 
rządu sowieckiego o rozpisaniu wyborów do Rady Naczelnej 
ZSRR we wschodnich dzielnicach Polski, okupowanych przez 
jRosję sowiecką. Kampanię przedwyborczą otwierają "Izwies- 
tia" artykułem, z którego przytaczamy tutaj niektóre wyjąt­
ki. I tak "Izwiestja" piszą:

•Deputowanym do Rady Naczelnej ZSRR może być tylko 
ten, kto uczciwą, rzetelną pracą dla dobra narodu, śmiałą 
niezłomną walką za wolność i za socjalizm dowiódł swojej 
wierności partii Lenina-Stnlina.

•Wybory odbędą się niewątpliwie w warunkach nader 
skomplikowanych. Trzeba pamiętać, że resztki wrogich nam 
klas jeszcze żyją i będą próbowały przeszkadzać radzieckiej 
władzy. Przy pomocy swojej agentury - pepe-sowćdw, > bundow- 
ców, ukraińskich nacjonalistów, będą ono usiłowały przepro­
wadzić swoich kandydatów."

W tym samym numerze "Iawietji"/z dnia 22 i/ wydru­
kowany jest ukaz rządu sowieckiego z podziałom okupowanych 
obszarów na okręgi i rejony wyborcze.

Jeden z następnych numerów "Izwiestlj" przynosi już 
wiadomości o rozpoczęciu kampanii wyborczej. "Izwiestja” pi­
szą o tym na prawie całej pierwszej i trzeciej stronach pod 
wielkim kllkułamowym nagłówkiem. Znajdujemy tam wiadomości o 
wiecach przedwyborczych w Białymstoku, Lwowie, Grodnie, Ro­
kitnie /powiat rówieński/.

W Białymstoku na wiecu przemawiał dyrektor "kombi­
natu* Wolfsohn, przemawiały też robotnice Piotrowska i Kar- 
powiczowa /po polsku/. Karpowiczowa, jak 1 inni mówcy, wygłow' 
Siła, jak dobrżo -Wyuczoną lekcję, pochwałę.dla ustroju sowiec­
kiego i urąganiu-pod adresom Polski, Wiec uchwalił rezolucję, 
Wyrażającą wdzięczność Stalinowi. -

W Grodnie odbył się wiec 600 robotników fabryki tyA 
tonlu. Przemawiali Borkln 1 Amer. I tu uchwalono rezolucję, 
wychwalającą stalinowską konstytucję, W Rokitnie 
wiec odbył się w tartaku, przemawiał Gawrylenko,

"Akademik" Kiryło Studyńskl ze Lwowa drukuje w "Iz­
wiest j ach" artykuł, w którym przypomina dawne wybory austri*e- 
kic 1 twierdzi, że to już przeszłość niepowrotna. Obecnie in­
teligencja w dzielnicach zachodniej Ukrainy pójdzie do wybo­
rów razem z robotnikami pod "mądrym" przewodem Stalina,

Na trzeciej stronie tegoż numeru wydrukowano są wy­
wiady v/ związku z wyborami. V/ wywiadach tych wszyscy ich au­
torzy wychwalają ustrój sowiecki 1 wzywają do jednomyślności. 
Wywiadów udzielili: prezes rady miejskiej w Grodnie P.Rataj- 
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ko sekretarz pińskiego "obkomu”" J. Ułazow, prezes "obispoł- 
komu" M.Kozienko ze Stanisławowa, sekretarz "obkomu” N.Kisie­
lów z Brześcia i sekretarz "obkomu” z Wilejki PePicroczyński.

Charakterystycznym jest, że "Izwicstja”, jak i inne 
gazety rosyjskie używają niewłaściwej nazwy miasta Stanisła­
wów, nazywając go nic Stanisławów lecz Stanisław, -
/izwiestja z 22 i 25 I 40/.

Apel Prezesa Rady Polonii amerykańskiej

Jak donosi Światowy Związek Polaków z Zagranicy, Prezes 
Rady Polonii Amerykańskiej, Cenzor Związku,Narodowego Polskiego, 
p.Świetlik wygłosił mowę przez radio, w której apelował o pomoc 
na rzecz ofiar wojny. Cenzor Świetlik stwierdza, ze potrzeba 
naszym rodakom za oceanem lekarstw, opatrunków, ciepłej odziezy, 
butów, żywności” i że "to są najważniejsze rzeczy, które należy 
rozdzielić między najuboższą, ludność." Apel swój cenzor Świetlik 
zakończył wezwaniem, aby Polonia amerykańska złożyła milion o- 
larów na rzecz pomocy ofiarom w Polsce, .
/Kom.Sw.Zw.Pol. nr,45 /

Ks.-biskup H.C.Boyle wzywa do ofiar na rzecz Polski

Niedawno zawiązany został w Waszyngtonie, na zjeździe bisku­
pów, z okazji jubileuszu Uniwersytetu Katolickiego specjalny ko­
mitet ratunkowy dla ofiar wojny w Polsce, złożony wyłącznie z do; 
toiników Kościoła, którego przewodniczącym został ks„biskup 
H C Boyle. Ks.Boyle rozesłał do wszystkich biskupów w U.go­
rący apel, by biorąc pod uwagę gwałtowną potrzebę przystąpili do 
zbiórki na Polski i'undusz Ratunkowy. Pundusze zebrane w ten spo­
sób mają być przesłane do ks,-kardynała Prymasa Polski d-r augusta 
-Hlonda.
/•nom.Sw.Zw.Pol. nr. 45 /

Prześladowanie Żydów w Polsce

Na terytorium, okupowanym przez Niemcy, tysiące Zydow wraz 
z żonami i dziećmi, wypędzonych z mieszkań, zmuszonych jest prze- 
hvwać zaimprowizowanych na nrędce barakach i namiotach, pomimo niezwykle i^rych mrozów. Śmiertelność wśród tych Zydow, wywoła­
na głodem i zimnem, jest bardzo duża.

Okupanci niemieccy traktują ludność żydowską jako wrogów pub 
licznych, których należy zniszczyć. Nazistowski organ "weltkampi 
rzucił następujące hasło: "Polski judaizm musi byc doszczętnie 
unicestwiony.” . „ T-r /
/L’Ordre, PaT z 1 II i La żroik z o II /
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Seyss-Inquart usiłuje usprawiedliwić terror 
niemiecki

Wiadomość o przyjęciu grupy dziennikarzy przez dr Seyss- 
Inquart, który usiłował usprawiedliwić surowe zarządzenia, wy­
dane przez władze niemieckie w Polsce okupowanej /patrz Nr.105 
Sprawozdania / zamieściły: La Croix, Le Temps z 3 II.

Prasa neutralna o prześladowaniu 
księży w Polsce

Jeden z korespondentów pism neutralnych w Berlinie oświad­
czył w związku ze znaną deklaracją radia watykańskiego, że okru­
cieństwa niemieckie w Polsce, które były tematem radia watykań­
skiego, winny być szczegółowo kontrolowane. Korespondent ów do­
dał od siebie, że rzeczywiście księża polscy byli skazani na 
śmierć za działalność patriotyczno-polityczną.
/C.E.Londyn, Dawentry, 1 II/

Głos Watykanu w prasie amerykańskiej

Radio watykańskie o prześladowaniach niemieckich w Polsce 
znalazło szeroki oddźwięk w całej prasie amerykańskiej, zarów­
no w Ameryce północnej jak i południowej. Piszą o tym "New York 
Herald Tribune", "La Prenza", "El ^urido".
/c.N.Bawentry 31 I /

Prasa amerykańska o okrucieństwach niemieckich
w Polsce

"La ^roix" donosząc o wystąpieniach prasy amerykańskiej prze­
ciwko okrucieństwom niemieckim,w Polsce przytacza wyjątki z 
artykułu "New York Herald", który podkreśla, że raport, złożo­
ny Papieżowi o okrucieństwach niemieckich w Polsce jest jed­
nocześnie uprzedzeniem, co przyniosłoby narodom europejskim 
zwycięstwo niemieckie. W Europie podbitej przez Niemcy każdy 
nie-Niemiec musiałby być wasalem lub skazanym na zniszczenie. 
/La Croix z 3 II /

Brak rąk roboczych w Polsce ?

Wysłanie do Niemiec około miliona robotników polskich wy­
wołało na terenach Polski ókupowanej przez Niemcy silny brak 
rąk roboczych. Przysłanie do Polski Niemców z krajów bałtyckich 
wcale tego braku nie zmniejszyło. Jak donosi "Frankfurter Ztg" 
w Berlinie rozpatrywany jest projekt wysłania do Polski znacz­
nych ilości młodych Niemców.
/Journal des Bebats, Paris-Boir z 3 II /
U w ag a: Cel jest jasny: Niemcom chodzi nie tyle, o zmniejsze­

nie braku rąk roboczych w Polsce, ile o germanizo- 
wanie tego kraju.
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"Nie bądźcie współwinnymi" - apeluje do Niemców 
zarząd niemieckiej partii socjaldemokratycznej

"Pariser Tageszeitung" z 2 b.m. ogłasza odezwę zarządu so­
cjaldemokratycznej partii Rzeszy Niemieckiej, zwracającej się 
do mas niemieckich w sprawie "haniebnych gwałtów popełnianych 
na narodzie polskim i czesko-słowackim"/das tschechoslovakische 
Volk/. Potępiwszy te gwałty w stanowczych słowach odezwa nawo­
łuje Niemców do oporu przeciw terrorowi rządu Hitlera, by zań 
odpowiedzialność nie spadła na cały naród niemiecki. Przestro­
ga przed tą odpowiedzialnością za współwinę jest tak sformuło­
wana:

"Będziecie współwinni. W takim razie istnieć będzie nie­
bezpieczeństwo, że krzyk, domagający się zemsty i uczucie naj­
głębszej nienawiści do gnębicieli i morderców zmęczonych naro­
dów będą mocniejsze od wszystkich sił godzenia, Pokażcie pol­
skiemu i czeskosłowackiemu narodowi, że się nie czujecie ich 
wrogami, ale sprzymierzonymi w walce o wolność Polski, Czecho­
słowacji i Niemiec."

Apel ten stwierdza przeto zarazem główny motyw wydania 
odezwy.
/Pariser Tageszeitung z 2 II /

Szwecja nie przepuszcza uchodźców polskich •

Z Litwy do Londynu miała odjechać grupa uchodźców polskich 
w liczbie 40. W ostatniej chwili nadeszła jednak wiadomość, że 
rząd szwedzki postanowił nie przepuszczać przez terytorium 
Szwecji Polaków w wieku do lat 50. Wobec tego towarzystwo okrę­
towe zwróciło pieniądze za wykupione bilety, Sprawą tą zajęły 
się odpowiednie instytucje.
/Biul. Pr.Zyd. N 90 /

"K^no jest polskie"

"Lietuvos Aidas" skarży się, że mieszkańcy Aowna zostali 
ostatnio silnie spolonizowani. Pismo wskazuje, że uchodźcy pol­
scy przychodzący do różnych instytucyj wojskowych, gospodarczych 
i innych spotykają wszędzie urzędników- demonstrujących swoją 
znajomość języka polskiego, z czego uchodźcy wnioskują, że 
"Kowno jest polskie".
/Biul.Pr/z-yd. N 90 /

Niemieckie monopole w Polsce

Gubernator Frank narządził konfiskatę wszystkich zapasów 
nafty w rolsce. Równocześnie zaprowądzono monopol sprzedaży na 
naftę, sól. tytoń, alkohol i zapałki, Organizacje produkcji 
nafty i rafinerie zostały podporządkowane niemieckiemu sądow­
nictwu i systemowi celnemu Rzeszy.
/Agencja Radio z 1 II /
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Interpelacja w senacie francuskim w oprawie okrucieństw 
niemieckich

x

"Volkischer Beobachter" donosi, że akta personalne słyn­
nego bakteriologa niemieckiego Roberta Kocha, prowadzone za 
czasów byłego zaboru pruskiego w Poznaniu a następnie przecho­
wywane w warszawie, zostały zabrane przez lemco .

Koch był do 1880 r. lekarzem powiatowym w Wolsztynie. 
/Volkischer Beobachter z 28 I /

Ambasador polski przy ^wirynale wręczył włoskiemu M-stwu 
Spraw Zagranicznych obszerny memoriał w sprawie okrucieństw 
jakie okupanci niemieccy popełniają w Polsce, Memoriał e 
stwierdza, że około 15 000 rożnych osobistości polskich zo­
stał o rozstrzelanych przez okupantów niemieckich, pod najbar­
dziej błahymi pozorami.

Memoriał przytacza fakty nie podlegające najmniejszej 
wątpliwości. Całość memoriału składa się ze specjalnych roz­
działów, traktujących oddzielnie: masowe mordy, niczym nieuza-^ 
sadnione egzekucje, aresztowania, obozy koncentracyjne, nakład 
ników, wypędzanie ludności polskiej, plusowe roboty, kradzież 
majątku prywatnego, tępienie kultury języka polskiego, . 
ozenie pomników i szkół, prześladowanie relign oraz ®etody 
okupantów zmierzające do złamania hartu ducha naród p •* 
go 6tc. 
/Transconti 2 II /

x
X

wiadomość o złożeniu powyższego memoriału rządowi włoskie­
mu wraz z wymienieniem bardziej charakterystycznych fa^ow 
prześladowań niemieckich w Polsce podały pod dużymi tytułami. 
Le Figaro, Excelsior, La Victoire, L’Ere ^ouvelle z 3 II.

Niemcy zabrali akta personalne R.Kocha z warszawy

Senator Jacques Bardoux złożył 31 I w biurze Senatu wnio­
sek o interpelację premiera w sprawie powodow, dlaczego po okrucieństwach popełnianych w Polsce i ^^hach oraz bombar­
dowaniu ludności cywilnej nie została wezwana -ulga arodo 
do wypowiedzenia się.

Data interpelacji nie została jeszcze ustalona. 
/Agencja Radio z 1 II /

Memoriał w sprawie okrucieństw niemieckich Ambasadora 
R.P. przy Awirynale



11
No 107 z 3 II 1940

P OL 8 KA

Za mało protestów przeciwko okrucieństwom 
niemieckim

"Le Matin” pisze na pierwszej stronie tłustym drukiem:

"Trzeba czytać, trzeba drukować, trzeba rozpowszechniać 
raport prymasa Polski, kardynała Hlonda złożony Papieżowi 
Piusowi XII o okrucieństwach niemieckich w Polsce. Raport ten 
wycisnął łzy bólu z oczu Głowy kościoła, gdy jednocześnie ra­
dio watykańskie rzucało poprzez świat krzyk oburzenia,

"Niczego nie brak w tym raporcie: grabież całego kraju, de­
portacje całej części ludności, rozdzielanie rodzin, męczeń­
stwo księży, wyrzuconych na ulicę, o ile nie zostali wtrąceni 
do więzienia, system ohydny, narzucony kobietom w obozach kon­
centracyjnych, wyrafinowane prześladowanie całej rasy.

"a jednak w całym świecie podniósł się tylko jeden głos 
protestu - głos Watykanu, który rozporządza jedynie władzą du­
chową. Inni, którzy dysponują siłą materialną, zachowują mil­
czenie. Jest rzeczą przerażającą, gdy się skonstatuje,jak w 
ciągu stuleci 20 zwiększyła się na świecie ilosc Piłatów Hon- 
okich. a tymczasem ten przynajmniej zalecał umiar przestępcom," 
/Le Matin 3 II /

Koncert polski

Dn.5 II odbędzie się w paryskiej Opera-Comique wielki kon­
cert pod wysokim protektoratem prezydenta Paderewskiego. Wy­
stąpią w koncercie m. i. pianista W.Małcużyński i wiolencze^ista 
H.Szering.

Dochód z koncertu jest przeznaczony na rzecz żołnierzy pol­
skich, rozdzielonych od swych rodzin.
/Le Jour i inne z 3 II /

W Ameryce o Polsce

du polskiego.

/Baltimore Sun 9 I /
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dla niesienia pomocy polskim ofiarom wojny. P.Smosarska była 
w Warszawie w okresie bombardowania niemieckiego, stąd wydo­
stała się przez Litwę do krajów skandynawskich i przybyła okrę­
tem do Ameryki. Artykuł opatrzony jest dużą fotografią artystki, 
/tialtimore Sun b I /

Uwag atAmerykańska prasa chętniej drukuje wiadomości
— o konkretnej działalności znanych osobistości 

polskich ze świata sztuki, nauki i polityki, niż 
sprawozdania o tragicznych zajściach w okupowanej 
Polsce.

Zmiany na stanowiskach w okupacji niemieckiej

Dotychczasowy komisaryczny burmistrz miasta Katowic, 
n.Friedrich, odwołany został na swoje dawne stanowisko d0 
Duesseldorfu. Na jego miejsce w Katowicach wyznaczony zoe 
przez okupantów dr Flehsler, dotychczasowy starosta w Morse- 
burgu w Saksonii.

Starostą w Płońsku mianowany został przez okupantów dawny 
urzędnik regencji królewieckiej, Walter ^oser.

Dotychczasowy komisarz imigracyjny w Poznaniu Georg 
Brevern przeniesiony został przez okupantów na to samo stano­
wisko do Łodzi.

Nazistowski organ "Thorner Freiheit",donosi, że niemieckie 
władze okupacyjne postanowiły przydzielać od£owi^ialne stano- 
wieka w administracji na okupowanych terenach w olsce człon 

kom sztafet ochronnych.
/PAT z 2 II /
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Prasa niemiecka 

Prasa niemiecka po mowie Hitlera

"Essener Nationalzeitung" usiłuje skonstruować w donie­
sieniach swoich korespondentów ogromne echo, jakie mowa mia­
ła wywołać w świacie. Między innymi kilkakrotnie podkreśla, 
że we Włoszech ze szczególnym zainteresowaniem podkreśla się 
zdanie Hitlera o wspólnocie polityki niemieckiej i włoskiej.

Specjalną uwagę poświęca dziennik reakcji paćstw neu­
tralnych. które, jnk stwierdza, z wielką ulgą usłyszały, ze 
Hitler nic o nich nie mówił. Oświadczają za to /widocznie z 
wdzięczności/, że nadal decydującym jest, co uczynią Niemcy 
a nie Anglia 1 Francja - tak przynajmniej pisze Essener Na­
tions lzeitung".

Echo nie musiało jednak być aż tak ogromne, skoro dzień 
nlk niemiecki pisze na tej samej stronie, że "ostatecznie nic 
istotne jest co myśli świat w ; r r:.u z elementarną silą 
narodu niemieckiego..."

Ciekawym jest natomiast jak dziennik pisze że: "naród 
80 milionowy chciał osiągnąć swoje cele drogą pokojową, ale 
.... wojna przyspieszy proces....’’

- u. r - ---1 laty może się odno­
sić tylko do Pokoju Westfalskiego. Naprawienie 
krzywdy oznaczałoby wobec tego żądanie res y^ucji 
tych wszystkich obszarów, które przed 1648 nale­
żały choćby nominalnie do Rzeszy to znaczy m.m.: 
Holandii, Belgii, Luxemburga części ziem fran­
cuskich, Szwajcarii, całego Tyrolu /./ i -,d.

a przez to zapewni , 
większych narodów przestrzeń 
które wykracza ponad codzienne potrzeby, 
do wszystkich dóbr s 
/Essener Nationalzeitung z 1 II 40/.

V w a g a: Aluzja do krzywdy z przed 300

Mowa, "utwierdza naród niemiecki w niezłomne j woli osią­
gnięcia pełnego zwycięstwa, które wymaże 300-letnią krzywd. 
8 ' — - - jednemu z na jpracowitszych 1 naj-

Ł-------- do życia,
oraz prawo 
wiata."
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Pozycja Rosjan w Finlandii

Inno Informacjo ze
Woroszyłow wyjechał z I... 
nla inspekcji wojsk na fronc 
cej Finlandii nowej ofcnzyw..-3, 
szyłow wyruszył natychmiast na 
wem 1 wicekomisarzem Meklisem, 
/Corrlcre^dolla Sera z Helsinek 27 I 40/.

Według intormacyj zo ^»=^ndynnwsk ^rzn'dtyoh 
stracili w Finlandii w P^głych, ciężko 4 J okazała sił 
90.000 ludzi. P°ł°”y°Xzmionlaó dowódców na froncie. Koml- 
zła. Trzy razy trzeba było zmio , 14zonl. sytuacja w Rosji 
surze polityczni są P°”^==hnie z - tnwy do Nicmicc zmniejszo- 
no^ znać znicza ^Leningradzic^ódczuwa si/dotklW brak zyvmos-

ci. , . . -
•macie ze źródeł skandynawskich mówią, zo
M0SW do Leningradu w colu przeprowadźc­

ie karelskim. Mówi się o zagrażają 
Przybywszy do Leningradu Wor - 

i front razem z gen. Szaposzniko- 
kicrównikiem wyszkolenia poll-

Sowiety planują wyslodloniotoów^z Finlandii?

Sztokholmski dziennik "^"^^^^^oMonyci^ó- 

na, jakoby Stalin i ad°dy8piany te przewidywały utwo-
czątkowo w stosunku do Finlandii, ri^y raąaom , Helsinkach 
rżenia Finlandii sowieck j ntPWnż walki w Finlandii wykazu- 
pod P”e^entu^J^”®o pafetoa napotkałoby na wielkie trud- 
ły, że utworzenie takiego państwa oanlesi0nogo zwy-
ności, Moskwa miała ,się <-•- A "Finlandii do Syberii i tó nie 
do^ jedne j^^owincji°Az%ozgA tę ludnośó po całym kraju, ce- 

Lem kompletnego wynarodowienia.
W Moskwie nie ukrywa się już więce ddgonin ^uzys­

kania mocnych baz wojskowych ł^ojscl. Ś1 tłumaczy fakt,
g o "htóklm rządzie ludowym.-

Korespondent "Aftenbladot" donosl^tnkże,^^ochotnl- 

% ^etinMlosS^czenie polityczno, ponieważ Rosja .

SKTi ** P0™-
sza paryski Excelsior z 3 II 40/.
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"Teraz jest pora walczyć z Sowietami"

Korespondent londyński Raymond Danieli piszc w "New 
York Times", że brytyjsko-rosyjskie stosunki zbliżają się do 
momentu zerwania. Pierwszym wstrząsem dla Anglii była wiado­
mość o pakcie nicmiocko-rosyjskim, bo "Anglia uważała Rosję 
za potęgą działającą w interesie pokoju".

Nawet po okupacji Polski w Anglii była tendencja do roz­
różnienia pomiędzy stalinowskim a hitlerowskim rodzajem ągr<xj.i_ 
•Powodem tego była obawa wplątania się w wojnę jednocześnie z 
dwoma potężnymi przeć-iwnikami. "

Sytuacja była tego rodzaju, że "nawet po ewentualnym po­
konaniu Niemiec odbudowa Polski nic wydawała się możliwa, bez 
we^ŚJC-La w konflikt z Rosją."

Opór Finlandii i Identyczność rosyjskich i niemieckich 
juctod a gros-j. i upraszcza tę sytuację. Wziąwszy też pod uwagę 
stanowisko Italii, wszystko to przyczynia się teraz do skrys­
talizowania opinii angielskiej, że "jeśli Rosja życzy sobie 
konfliktu, to teraz jest pora na to zerwanie stosunków z przy­
czyn wojskowych i politycznych." 
/Baltimore Sun 4 I 40/.

Wiadomości różne
r

Autostrada niemiecka do Rosji przez kraje bałtyckie?

Prasa zagraniczna donosi, że Niemcy przystąpiły do budo-

Propaganda antyangielska w Nlanczech

Rozgłośnio niemieckie donoszą, że wystawa p.t, "Państwo ___ ,___ , p rhiTvrr nnunńTLoniG
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Konferencja ententy bałkańskiej

Konferencja ministrów spraw Zagranicznych Rumunii, 
Jugosławii, Grecji i Turcji ustaliła wezera j 3 dniowy plan pra­
cy. Równocześnie stwierdzono odrazu zgodne;'ó poglądów we wszy­
stkich sprawach, interesujących ententę bałkańską.

; Premier, grecki Metaxas oświadczył'dziennikarzowi, 
że: ' L': : i ' ■ -a '. -'J- '•/ _r,;

■ '-'9 ■ •
11 • -VPo* raz pierwszy uzyskana została z miejsca zupełna 

identyczność poglądów,

■ . 1 /vTi z y s c y c i, k t 6 r z y c h c 1 e 1 i 
wykorzystać pewne cieni e róż n i c
między państwami bałkańskimi "bę­
dą rozczarowani. To samo odnosi się .do tych,któ­
rzy obcięliby wywrzeć ,p;r e’S;,‘j ę na 
j e d n‘o czy drugie - pań s -t w o,--'ab y 
zmienić obecne status quo /aluzja do 
Niemiec i Rosji, jak stwierdza prasa/, ■. mli *> ■u .--Ty -

Ententa ’bałkańska chpe współpracować- nie/ tylko mię­
dzy sobą, ale ze wszystkimi sąsiadami0 -Współpraca tą jednak 
nie może wykraczać poza granice narodowego interesu "każdego z 
państw ententy. Znaczy to. - stwierdził Metaxas - że w ozasie . 
obecnej konferencji nie będ^. rozważane żadne możliwości ustępstw, 
którychby nie można pogodzić z integralnością terytorium i nie­
zależnością polityczną państw ententy, .,.

W ciągu wczorajszej sesji ministrowie złożyli spra­
wozdanie z działalności politycznej swoich państw, przy czym 
specjalne zainteresowanie wywołało sprawozdanie tureckiego mi­
nistra z jego rozmowy z ministrem sprriw zagranicznych Bułgarii, 
Kiosseivanoff potwierdził mianowicie złożono już .ostatnio za­
pewnienie, że "B u ł g u r i a : w ż a d n y m • w y p a d- 
k u niech c e . skorzysta ,ć- z- e w*e n ,t u- 
alnych trudności, tego czy innego 
państw a o0 ’ \

W stosunku do Węgier konferencja-będzie sie stara­
ła o specjalne rozwiązanie togo problemu, aby. usunąć wszystko, 
co mogłoby szkodzie interesom bałkańsko-naddunajskim,zwłaszcza 
w okre si e wo jny.

Radio francuskie podawało Wczoraj, że R u m.u n i a 
z g o" d z i ł a b y się e w e n t u a 1 n -i e na- p e-
w i e n statut specjalny dąl a S i.e -*
d-m log r o -d.u, aby w ton sposób doprowadzić' do porozumie­
nia z Węgrami w sprawie mniejszościowej, * “

W ogóle na konferencji zaznacza się chęć doprowa­
dzenia do zacieśnienia współpracy państw bałkańskich i naddu- 
na jskich.

Specjalną rolę będą odgrywały na konferencji spra­
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wy współpracy ekonomicznej- mówi się nawet, żo jest to zaga­
dnienie dominujące.

Omawiane będą również zagadnienia wojskowo.

W sprawie Włoch mówi się na konferencji, że en­
tente bałkańska bardzo chętnie widzi każdą pomoc z zewnątrz, 
któraby poparła jej politykę.

Podkreślają również, że entente n i o 
powinna zamienić się w blok bał­
kański, któryby wcześniej lub później dostał się pod 
wpływy takiego czy innego wielkiego mocarstwa, wykorzystują­
cego blok dla swoich celów.

Prasa francuska podkreśla, że państwa bałkańskie 
nie chcą więc opieki Niemiec, które z .powiadały zaprowadze­
nie nowego porządku na Bałkanach.

Konferencja przedłużyła ponadto pakt o entencie 
do 1947 roku. „
/Le Figaro, Le Petit Parisian i inne z 3 I 40 Radio fran­cuski? z 2 II 40/.

Szpiegostwo niemieckie w Holandii

Policja holenderska aresztowała 3 oficerów armii 
holenderskiej i 5 podoficerów0 Jeden z aresztowanych ofice­
rów był członkiem holenderskiej partii nacjonal-socjalistycz- 
ncj. Znaleziono przy nim fotografie i plany /- Lkacyj ho­
lenderskich.

Policja prowadzi śledztwo w sprawie licznych 
uchodźców z Niemiec/którzy podają się za Żydów, W Nimeg are­
sztowano 4 takich "Żydów”. Mieli oni paszporty oznaczono li­
terą "J”, lecz w rzeczywistości byli agentami Gestapo. 
/Ijc Journal, Epoąue, Poslcdnija Nowosti z 3 II 40/.

Komunistyczna propaganda w Niemczech

Komunistyczna propaganda w Niemczech trwa nadal, 
mimo o n zakazania jej po zawarciu paktu moskiewskiego. Pro­
pagandą kieruje Moskwa. Rozpowszechniane proklamacje wzywają 
wszystkich pracujących do zjednoczenia się wokoł Z.S.R.R.. 
ażeby "wspólnymi siłami obalić hitlerowski faszyzm i zaprowa­
dzić pokój na świacie /
/L’Ordre, Poslcdnija Nowosti w/g Daily Telegraph z 3 II 40/,


